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W o ł y ń  p ł a w i  s i ę

IV powodzi nadużyć kasowi A
W y r a ź n e  a f e r y  i t a j e m n i c z e  ich s z l a k i

D ziś św . Ju ljusza  
Jutro św . JuiAyny

S ło n e c z n ie  i c iep ło

Wczoraj na wybrzeżu, oraz w dziel 
/licach południowo - wschodnich i 
częściowo środkowych były większe 
rozpogodzenia. Na pozostałym ob­
szarze kraju przeważnie było po­
chmurno, w Wileńskiem i Poznań- 
shiem miejscami padał drobny 
deszcz.

Temperatura o godz. 7 wahała się 
w granicach: od plus 2 do plus 5 st. 
w dzielnichaeh wschodnich, pozatem 
od plus 6 do plus ',4 st. •

Opady w ciągu doby ubiegłej ogar­
nęły niemal całą Polskę, lecz bj 'y 
naogół niewielkie i tylko na Polesiu 
przekroczyły 5 mm,

Grubość szaty śnieżr.fcj w górach 
wynosi: 80 cm. tlała Chochołowska,
99 cm. Hala Gąsienicowa, 162 cm. 
Morskie Oko, 20 cm. w Krynicy na 
JaYrorzynie. a 58 cm. na Zaroślaku 
pod Howerlą.

Przewidywany przebieg p gody do 
południa dzisiejszego: Naogół pogo­
da słoneczna o zachmurzeniu amiar- 
kowanem. Ciepło. Umiarkowane wia • 
try południowo - zachodnie i zachod­
nie.

Łuck, w kwietniu
W szystkie te nadużycia i idą­

ce w grube tysiące m alw ersac­
je działy się w łaśc iw ie  w jednym  
niem al czasie, trudno w ięc poda­
w ać je  w porządku chronologicz­
ny m.

Jedne z nich dojrzały już do 
/u zp atryw ania  sądow ego, jak n p. 
spraw a nadużyć b. zastępcy kie­
row nika C entralnej Kasy Spółek  
R olniczych , Ju ljan a  Czapli-Cza- 
p lick iego. N iew iadom o, czy chęć 
gw ałtow nego zbog? cenią się  czy 
też p rzyjścia  z pomocą m aterjalną  
swem u znajom em u, który, jako 
członek Zarządu Spółdzielni Roi 
niczo-H andlow ej „Rolnik" w  Łuc­
ku, p -ow adził różne in teresy , spo 
w odow ały, że Czaplicki dopusz­
czał s ię  system atyczn ie grubych  
nadużyć kasowych przy pomocy’ 
najbardziej skom plikowanego sy s­
temu czekow ego, w ekslow ego, re­
dyskontow ego i t. p. Kiedy spra­
wa, po bardzo skrupulatnej ek s­
p ertyzie k siąg  kasowych, wyszła, 
najaw, przyznał s ię  Czaplicki do 
p op ełn ien ia ’ nadużyć na następu ­
jące kwoty: 3,000 z ł;  8,000 zł;
18,000 z ł.: 4.000 zł. i 19.400 zł.

Dzfsc] polskie święcą szabas
G z i w n y  z w y c z a j  w s z k o l e  w A n d r z e j o w i e

ŁÓDŹ, 11. 4. (te l. w ł.). Ciekawe 
ob,vczaje panują w  szkole pow­
szechnej Nr. 1 w A ndrzejow ie pod 
Łodzią. N auczyciel tej szkoły za­
pow iedział dzieciom  z p ;ervvszego 
oddziału, by n ie przychodziły do 
szkoły w sobotę, gdyż dzień ten 
narów ni z n iedzielą  stat się  w ol­
nym od nauki.

Istotn ie, w sobotę G b. ra. nauka 
w szkole n ie odbywała się , a za- 
P' tany przez rodziców kierownik  
szkoły w yjaśnił, że zarządzenie 
lo w ydane zostało przez inspek ■ 
tora szkolnego, który polecił 
znieść lekcie w szkole w soboty i 
przenieść je na pozostałe dnie w

tygodniu. Zarządzenie to m otywo  
w ane było znaczną ilo śc ią  n ie­
obecnych dzieci żydowskich któ­
re w  soboty nie przychodziły  do 
klasy.

To nieznane w dziejach szkol­
n ictw a polskiego podporządkowa­
nie dzieci Polaków chrześcijan  
dzieciom  żydowskim , których w  
w ym ienionej szkole je s t  około 30 
proc., w yw ołało  w ielk ie wzburze­
nie wśród ludności polskiej, któ­
ra oczekuje w yjaśp ien ia  ze stro ­
ny czynników  rządowych, czy dzie 
ci ch rześcijańsk ie w A ndrzejow ie  
m ają koniecznie św ięcić  szabas.

Wotao p m z  dwie minuty
g:o£b3w;ć b liź n i e g o  w o ln o ś c i

NOWY SĄCZ, U . 4. —  Przed  
sądem  stanął w ła śc ic ie l domu w  
.Muszy nie, Chaim W eiss, oskarżo­
ny przez w łaśc ic ie lk ę sklepu, A n ­
nę Sikorową, o pozbaw ienie w ol­
ności osob istej. Sikorowa za lega­
ła z komornem i W eiss dow ie­
dziaw szy się, że jakoby chce się  
ona u lotn ić cichcem  ze sklepu

wraz z towarem , sp u śc ił żaluzje, 
by w ten sposób uniem ożliw ić u- 
su n ięc ie  towaru przed dokona­
niem zajęcia  sądow ego za zaległe  
komorne. Oskarżony W eiss tluma 
czył się  przez Sądem, że pozbawił 
Sikorowrą w oln ości zaledw ie na 
czas 2 m inut, co Sad w z;ął pod u- 
wagę i W eissa u n iew in n ił.

SauMiaoly Hicponia
z b u t w i a ł y  w  p i w n i c y

CZĘSTOCHOWA 11. 4. —
M ieszkaniec w si P uszczew  pod 
C zęstochuwą, 48-letni Jan N ic ­
poń, był człow iekiem  oszczędnym  
i zapobiegliw ym , tak że w ciągu  
długich  lat zdolal sobie uciu łać  
1.800 zł W obawie przed złodzie­
jem N icpoń zakopał banknoty w 
piw nicy i codziennie pam iętał, że

należy tam zajść i popatrzeć, czy 
skarb nie został naruszony. W 
ciągu jednak ostatn iej zim y zanie  
chał NicDoń tych w ycieczek  i k ie­
dy wczoraj, z nastaniem  ciepła  
w iosennego, zaszedł do p iw nicy  i 
odkopał skarb, spostrzeg* ku prze 
rażeniu swemu że hanknoty do­
szczętn ie zbutw iały.

f i i k a w y  p ija k
Kaflzioł się na sztachety

KATOWICE, 11. 4. Straszną zobaczyć, d laczego się  św ieci po
śm iercią na sztachetach  zginął 
40-letni leodor K luger, m ieszka­
niec R ydułtow ic. Przechodził on 
w stan ie pijanym  koło zakładu  
św. A ntoniego w R ydultowicaeh  
i w idząc na pierwszem  p iętrze  
św iatło, w piął „ię na drzewo, by

północy. W skutek złam ania się  
gałęzi, K luger spadł na ostro za­
kończone sztachety  i tak nieszczę  
śliw ie nabił się  na nie, że w  go­
dzinę zmarł wskutek upływu  
krwi.

Prócz tych sum zarzuca mu akt 
oskarżenia podrobienie -różnych 
asygn at kasowych. E pilog tej sen ­
sacyjnej sw ego czasu spraw y ro­
zegra się  niebawem  przed sądom  
okręgowym  wT Łucku.

Obecnie żyje m iasto pod wraże 
niem dokonanych ostatn io  aresz­
towań w  związku z grubem i nadu­
życiam i w M iejskiej K om unalnej 
K asie O szczędności w Łucku. Do 
konane w ów czas nadużycia były  
tajem nicą poliszynela . N ie w ie­
dział o nich ten tylko, kto nie 
chciał. Już przed paru la ty  była  
spraw a panujących  w  K. K. O. 
nieporządków kasow ych przed­
m iotem  obrad rady m iejsk iej, w  
czasie  których dom agano się  re­
w izji ksiąg kasow ych. Jeden, z 
nieżyjących  już rad n -ch , w skazy­
w ał całkiem  w yraźnie na w ielkie  
nadużycia, dokonywane przede- 
w szystk iem  przez dwu czlonkow’ 
Zarządu Kasy, m ianow icie dyr. 
Aleksandra Kliniki i w icedyrekto  
ra Izaaka D awa, Z przyczyn n ie­
w iadom ych skończyło s ię  w ów ­
czas na tem, że Zarząd zm ieniono. 
Niewiadum o jednak, czy dla nada  
nia spraw ie biegu  sądowego bra­
kło d ostatecznych  podstaw  czy też  
przem aw iały tutaj inne okolicz­
ności, gdyż na tem at ten krążyły  
i krążą różne w ersje, w skazujące  
niem al jednogłośnie, że dochodze­
nia sądowe nie ogran iczy ły  sie  
tylko do dwu w ym ienionych  
członków Zarządu.

OBECNIE... BOMBA PĘKŁA.
Łącznie z wykryciem  pew nych  

nadużyć czekowych aresztow ano  
najpierw b. w icedyrektora Izaaka  
Dawa Śledztwo prowadzono w  
tem pie błj skawicznem . Opinja po­
wszechna oczekiw ała że każdej 
chw ili n astąp ić m usi aresztow a­
nie b. dyrektora K lięik i. Dawa, po 
14-tu dniowych przesłuuhiw a- 
niach, od staw ion e do w ięz ien ia  w  
Lublinie. W ym agało tego w idocz­
n ie dobro prowadzonego w ścisłej  
tajem niej’ śledztw a. Obecnie roz­
toczyło się  śledztw o na osobę a- 
resztow anego Kliniki.

GDZIE SZUKALI OCHRONY
Szczegółów’ spraw j’, z uwagi na 

dobro śledztw a, podać narazie n ie  
możemy. Zresztą —  nie w  tem  
sen s!... A resztow anie Khmki, mi­

mo w ielk iej sen sacji jakie w yw o­
łało je s t  tylko w stępnym  etapem  
do dalszych sensacyjn ych  aresz­
towań, jak pow szechnie słychać. 
Lecz —  czy znajdzie się  odw’ażna  
ręka, która po innych rów nież  
sięgn ie? ... Tak Czaplicki jak  
Klimko byli w ielkim i działaczam i 
w BBWR., z tych  jeden nawret 
członk.em  w zarządzie powiato- 
wTyni. Czy z przekonania, —  nie 
wnikam y. Bardziej prawdopo­
dobne je st  co innego. Z obriążo- 
nem sum ieniem , w obaw ie przed 
następstw am i, szukali pod p łasz­
czykiem  sanacji niejako ochrony. 
Czy w’ ułudnem  przekonaniu że 
coraz gtośniejszem  śpiewrem I-szej 
Brygady zagłuszą op inję o sw ych  
przestępstw ach?... Tu spraw dzają  
się  słow a jednego z Dosłów na­
rodowych, które padły w  Sejm ie. 
W ypowiedziane pod adresem  „sa­
nacji" brzm iały: „M acie ludzi do 
niczego i do.... w szy s tk ieg o !" O- 
kazać się  może, że tych ludzi „do 
w szystk iego" jest w  sanacji na 
W ołyniu znacznie w ięcej. 
W IELKA A FER A  SKARBÓW'A

N ieprzew idzianem  jeszcze jest, 
jakie kręgi zatoczj’ inna, em ocjo­
n ująca W ołyń spraw a, m ianow icie  
w ielka a fe ’’a skarbowa. Rozpoczę­
ło się  od n agłego zw oln ien ia  pre­
zesa W ołyńskiej Izby Skarbowej, 
p. Chwaliboga. które nastąp iło  w  
w ielce  tajem niczych i dram atycz­
nych okolicznościach. Bezpośred­
nio potem aresztow ano n aczeln i­
ka III Urzędu Skarbowego w  Rów­
nem T ytusa K alinow skiego oraz 
w spólnika jego, Em iljana M ikla­
szew sk iego. P ow tarzają się  coraz 
uporne w ersje  o rzekomem aresz­
tow aniu b. prezesa Chwaliboga. 
Krążą najpotw orniejsze w ieści o 
olbrzym ich nadużyciach podatko­
wych i łapow nictw ach, a fer j, w  
które w m ieszane są sfery  zie- 
m iaństw a w ołyńskiego. Ile w tem 
prawdy rzeczyw istej, ti udno na­
razie stw ierdzić. W każdym razie  
nie są one. bezpodstaw ne, tem bar 
dziej, że śledztw o w  aferze tej 
spoczyw a w rękach apelacj’jnego  
sędziego śledczego do spraw  szcze 
gólnej w agi w  Lublinie.

N ajb liższe ani przyniosą i w 
tej spraw ie niezawradnie dużo re- 
w elacyj.

Top.

Świnie na krześle elektrycznem
H u m a n i t a r n y  u b ó j w  P o z n a n i u

POZNAN, 11. 4. R zeźnia m iej­
ska w  Poznaniu w prow adziła u- 
bój sw iń  prądem elektrycznym .
Prąd elektryczny o sile  75 i olt 
przepuszcza d ę  przez specjalny krwi i dalsze czynności, 
przj rzad w  p ostaci k leszczy. W

10 — 20 sekund św in ią, do której 
czaski z obu stron przykłada się  
aparat, pada rażona prądem , po­
czem odbjYwa się  odpuszczanie

Chciał 3svC detfrofdejem
I u t k n ą ł  w  roli z ł o d z i e j a

RYDGOSZCZ, 11. 4 29-letni ro- rzystał, że żaden pociąg po nich
botnik rolnj", S tan isław  Siuda z 
T eresina pod Bj dgofzczem  roz­
m ontow ał na ul A rtyleryjsk iej 
szyny kolejki, załadował je na 
wóz i sprzedał na szm elc za 6 zł 
Na rozprawie Siuda tłu m aezjł 
się., że nikt z tj ch szyn nie ko­

nie jeździł, uw ażał zatem, że na­
leży się przj słu żyć zarządow i 
m iejskiem u i usunąć z u licy  prze 
szkodę. Sąd jednak nie uw ierzył 
w ofiarn ość Siudy i skazał go 
na 3 m iesiące aresztu  z zaw ieszc  
niem  na 3 lata.

i f„Izba g r o z i
Lekarze przeciwko nieiićiatstwom lekarzy

W teatrach i na ekranach
W a r s z a w y

kepertuar na dzień dzisiejszy 
przedstawia się nas/ępująco:

Teatr Narodowy ..Krysia’ Sza­
niawskiego Teatr Maty „Cu- 
dzik i S-ka" Teatr Kameralny 
„Nora*' Ibsena z Grywmską 
Teatr Letni „Piękna Helena" Of- 
fe ibacha z Modzelewską i Dymszą.

Teatr Aktora: „Pan Brotonneau" 
z Jaraczem.

A teraz, na co warto pójść do ki­
na-/ Światowid ( Marszałkowska 
111) — „Katiusza”. Stylo­

we (Marszałkowska 112 — .Wesoła 
wdówka”, Atlantic (.Chmielna 33 
— -,M onder Bar". Apollo Marsza! 
kow’ska .061 — „Weronika" z ł1 ran 
ciszką Gaal, Capitol (Marszałkow­
ska 125) — „Jej szampańska
noc”. Europa (Nowy 'al 
63) „Malowana zasłona" z Gretą Gar 
bo. Rialto f Jasna 3) „Poszukiwnezki 
złota".

Casino (Nowy Świat 40) „D la  «Je- 
bic śpiewam" film z Kiepurą

W Cyrku (ul Ordynackal opert-to 
ka: „Gwiazda Areny".

—  OQO

P r o ™  polskich radiostacji

Melina złodziejska
w  s z e p e  s z k o l n e j

BYDGOSZCZ, 11. 4. — W szko­
le pow szechnej na przedm ieściu  
Bydgoszczy, W ielkie Bartodzieje, 
wykryto zupełnie przj pądkowo 
m elinę złodziejską w jszopie na 
podwórzu. Gdj’ w czasie pauzy 
chłopcy w ybiegli na podwórze, je  
den z nich podbiegł do szopj’ i sta  
nąl na podłodze, która zapadła 
się. Przerażony uczeń n ie u leg ł'  
żadnym obrażeniom , gdyż osiadł 
na poduszkach Okazało s ię , że 
piw ruca pod podłogą szopy jest  
magazynem różnych przedm io­
tów domowego użytku, przew aż­
nie p ościeli. W edług przypuszcze­
nia policji, wykryta m elina jest  
f ilją  zlikw idow anej niedawno w 
W ielkich B artodziejach  m eliną

szajki złodziei m ieszkaniow j’cą'. 
która ma na sum ieniu  zgórą 40 
kraclzieżj i włam ań m ieszkanio­
wych.

T e a t r  W o ł y ń s k i
w z i o w iJ  o b ja z d y

ŁUCK. 11. 4. (Kor. w ł.Ł  
Min. Kom unikacji cofnęło  na dwa 
tvgodnie sw e zarządzanie z dnia 
I b. m.. na mocy którego teatr 
polski im Słow ackiego w Lucku 
k orzjsta ł przedtem ze zniżek na 
przejazd koleją. Wobec cofn ięcia  
teatr w ołyński rozpoczął spowro- 
tem su ą pracę objazdową.

Zachodzą wypadki, że lekarze 
przez szereg  m iesięcy  n ietylko nie 
odsyłają  św iad ectw  zakładom  
ubezpieczeń od wj-padków i inwa- 
lid z tu a  oraz podobnym in sty tu ­
cjom lecz nie raczą n aw et odpo­
w iedzieć tym urzędom, mimo k il­
kakrotnych upom nień z ich stro­
ny. d laczego zw lekają z od esła­
niem św iadectw a. M iędzy in w y­
padki takie zachodzą w  obrębie 
Izby Lekarskiej poznań.-nomorsk.

Y, ychodząc z  założenia, że jest  
rzeczą niedopuszczalną, by w  ta­
kich wypadkach lekarz narażał 
poszkodow anego na straty m oral­
ne i m aterjalne, zarząd w spom nia  
nej Izby w zyw ał lekarzy do szyb­
kiego za łatw ian ia  pism  zainte­
resow anych zakładów ubezpiecze­
niowych z zagrożeniem , że sk ie­

ruje ich  spraw y do sądu dysej’- 
plinarnego za zaniedbanie obo­
w iązków  lekarskich. Isto tn ie  za­
rząd Izbj’ skierow ał w  1934 r. 12 
takich spraw  do sądu.

Wa RSZAWA 
Piątek, 12 kwietnia 1935 r.

630. Pieśń. 6.50 Muzyka z piyt.
7.1.5 Dziennik por. 7.45 Program. 
7.5p WskazówKi prakt. 8.00 Auaycja 
dl? szkót. 12.03 Wiadom. meteor.
12.05 Sekstet N. Mańskiej. 12.50. 
Chwilka dla kobiet. 12.55 Dziennik 
poludn. 13.00 Charakteryst. i wesoła 
muz. 13.50 Wiadom. o °ksp. polsk.
13.55 Przegląd giełd. i5.45 Koncert 
ork. Straży Więziennej. 16.30 „Chwil­
ka pytań”. 16.45 Pieśni polskie z Wil 
na. 17,00 „Dyskutujmy”. 17.15 Reci­
tal fort. 17. fO Audycja dla chorych. 
18.10 Teatr Wyobraźni. 18.45 Melodje 
z oper. „Wesoła wdówka”. 19.07 Pro 
gram. 19.15 Skrzynka rolnicza”. 19.25 
Wiadom. sport. 10.30 Wiadont.'sport 
19.35 Piosenki. 19.50 Feljeron. 20.00 
„Jak spędzić święto?”. 20.05 Muzyka 
z piyt. 21.00 D lennik wiecz. 21.10 
„Jak pracujemy i żyjemy w Polsce”.
21.25 Tr. części 11-ej komertu s nh
22.30 Recytacje póeffj. 23.00 Wia- 
aont. meteorol. 23.05 Muzyka salono- 
nowa.

Sobota, 13 Kwietnia 1935 r.
6.30 Pieśń. 6.33 Pobudką dn ginm. 

6.50 Muzyka z piyt. 7.15 Htejenhik 
por.7.45 Program. 7.50 Wskazówki 
prakt. 8.00 Audjmja dla szkół, 11.57 
Sygnał czasu. 12.00 Hejnał. 12.03 Wia 
doin. meteor. 12.05 Koncert z pl. 12.50 
Chwilka dla kobiet. 12,55 Dziennic 
pot. 13.00 Koncert ze Lwowa. 13.4-3 
„Nasz handel morski”, 13.50 Wiaa. o', 
eksped. polsk. 13.55 Przegląd giełd.
11.45 Koncert z Kraków? i wowa.
15.30 Recjuacje jrrozy. 15.45 Koncert 
ork. smyczkowej. 16.30 Skrzynka 
tcchn. 16.45 Recital z Torunia. 17.00 
Odczyt. 17.10 Najnowsze nagrania : 
piyt.’ 17.50 „O białym niedźwiedziu”.
1.8.00 „Wesoła audycja dla dzieci .
18.30 Przegląd wydawnictw'. 18.40 
„Życie kuiti,r. i artyst. s.tol. 18.45 Im- 
perio Argeiitina. 19.07 Program. 19.L5 
„Konkursy ogródków warzyw nyU .
19.25 Wiadom. sport-. 19.30 WrU do-‘ 
sport. 19.3:5 Recital śpiewaczy. 19.50 
„Rola Prezydenta i Rządu w nowej 
Konstytucji”. 20.00 Wy wia J z Komisa 
rzem Prenijowej Pożyczki Snwest. 
20.15 Pogadanka muz. 20.20 Koncert 
symf. 22.30 Szkic liter. 22.45 „Loża 
Szyderców”. 23.15 Wiadom. meteor. 
23.20 Ork. jazzowa.

sobota, 13 Kwietnia 1935 r.
KATOWICE: 7.45 Program. 7.50 

Wskazówki prakt 12.05 H. Oold z 
tow. orkiestry. 13.55 Życie arl i kult.
18.30 Skrzynka Cloc. 18.45 Koncei t 
chórów szkót. '9.07 Program, 19.1p 
„W obronie piękna naszego kraju”.
19.25 Wiadom. sport.

KRa KÓW: 7.45 Program. _ 12.05 
Koncert utworów Bizeta. 14.45 Kon­
cert. 17.10 Najnowsze nagrania t a 
pt. 18.30 „Wśród czasopism dla mlo- 
dgież.y i dzieci”. 18.40 W '.adom. bież. 
18 45 Popularna muzyka organowa 
(pt.). 19.07. Program. 19.15 Pogadan­
ia . 19.25 Wiadom. sport.

LW6W: 7.45 Program. 7.50 Wska­
zówki prakt. 12.05 Wielcy śpiewacy.
13.00 Koncert. 14.00 Muzyka _ lekka.
14.45 Koncert muzyki Ićtfldei. 18.00 
Wesoła audycja dla d/.itci. 18.30 Prze­
gląd wydawnictw. 18.40 Silca rerum. 
j.§A5 Piosenki. 19.07 Program 19.15 
„Lwowskie wieczory pamiętnika lite­
rackiego”. 19.25 W a d . sport.

ŁÓDŹ: 7.45 Progra: 7.30 W ska­
zo ty ki prakt. 13.50 Wiadom. gosp.
13.55 Przegląd giełd. 14.00 „Wiedeń

— miasto moicn marzeń”. lo.iO „ży­
cie artyst. i kult. 18.45 Fantazje ope­
rowe. 19.07 Program. 19.15 Muzyka 
(pł.). 19.25 Wiadom. sport.

POZNAŃ: 6.30 Audycje por. 7.45 
Pi ogram. 7.50 Wskazówki prakt. 
13.55 Przegląd giełd. 14.00 Muzyka 
art, 17.(Xi Miasta i miasteczka pol­
skie. 18.30 Pogadanka. 18.40 życie 
kul i art. 18.45 utwory’ skrzypcowe. 
19.07 Program. 19 15 Reportaż. 19.25 
Wiadom. sport.

TORUŃ': 7,4.5 Program, 7.50 Wska­
zówki orakt. 13.55 Przegląd giełd.
16.45 Kwadrans romansów 18.30 Mu­
zyka. 18.45 Polska muzyka 19.07 Pro 
gram. .19.15.■•Melodje cygańskie- (ol >. 
19.25 Wiadom. sport.

WILNO: 7.4o Program. 7.50 Chwil­
ka spoi. 7.55 Giełda roln. 12.05 Slj n- 
ne balety to!.). 13.45 Odeń k powie­
ściowy. 18.30 Pogadanka Mejsza g, 4- 

' ska L. Wołlejki."18.40 Życie an. i l.ult.
18.45 Jazz fonep 19.0'. Program. 
19.15 Nawrr. "wd; cyny do ziołolecz­
nictwa. 19.25 Wiad. sport.

T A  CC C i K ról«w fck» UL A r t  ffd  I Pl t e le fo n
g. 18 Koncert fort. g. 20 i p<>ł Koncert 
Tow. Pomocy Dzieciom z Kresów z 
udziałem: p .’ Pietraszkiewicz — 7a- 
charzewska — śpiew, p. Niemysk. — 

śpiew.

R od z in a  w ło ś c ia ń s k a

Pobiła egzekutorów
OLKUSZ, 11. 4. —  W ieś Głu­

szec w pow olkuskim  była tere- 
ntm  krw aw ego zajśc ia  ua tle  po- 
datkowem . Gdj’ do m ieszkania  
w ieśniaka Gorgonia, który zalegał 
z podatkam i, przybył w ójt w  to­
w arzystw ie sekretarza celem  za­
jęc ia  ruchom ości, zrozpaczony  
w łościan in  pobił dotk liw ie egzeku  
tora, a w  w alce tej w zięła u d d ał 
cała  rodzina Gorgoniow Sa'd sks 
zał K atarzynę, W awrzyńca i An­
toniego Oorgonia po 5 m iesięcy  
w ięzien ia . \ V *

Autobus w płomieniach
SOSNOW IEC, 11. 4 N a szot»:e 

Sosnow iec —  M ysłow ice kursują­
cy autobus Jana K ow alskiego z 
Sosnow ca stanął nagle w  p łom ie­
niach w skutek eJcspłozji zb iorn1'-’ 
ka z benzyną. Przerażeni p asaże­
rowie w tłoku uratow ali się , lecz  
kilku z nich w skutek w alk i o 
pierw szeństw o odniosło  - rany. 
Również yzofer uratował się.. Na  
tom iast autobus sp łonął doszczę­
tnie.

F?łszerze stemoli
«r. ’

BRASŁAW  11. 4. T olicja  *  
Brasław iu nakryła szajkę puL*z- 
czającą w obieg używane znacz­
ki pocztowe po upi-zedniem wy­
w abieniu  z nich kasowników. $V 
aferę w m ieszanych ie s t  lalka «• 
sób. m. in. w łaściciel drukam i 
Magat.

Gs dżiny handlu
w  t y g o d n i u  p r z e d ś w i ą t e c z n y m

*■*

Za b ic ie  ż y d a
w  b ó j c e  u l iC 7 n e j

ŁÓDŹ, 11. 4. —  W Radomsku 
aresztow ano 18-letn iego  Jerzego  
Mikę, elektrotechnika, pod zarzu­
tem uderzenia kam ieniem  w  g ło ­
wę A braham a Bauma, • który  
zm arł. Zabójstwo Baum a pozosta­
je w związku z bójką, jaka roze­
grała się  w Radomsku pom iędzy  
żydam i i chrześcijanam i. Prócz  
Miki p olicja  aresztow ała  W ajner- 
ta i Rypina.

Podróżu j
samolotem

\ a  podstaw ie rozporządzenia P- 
m inistra Spraw W ew nętrznych z 
1929 r„ handel ii* tygodniu po- 
przedzającj-m św ięta  W ielkiejno- 
cc, m oże się odbjwrać w r. b. w  
następującym  cza=io i zakresie: 
w N ied zielę  Palm ową, t, j. 14 K 
m„ od g. 13 do 18, od poniedział­
ku do W ielkiego Piątku w łącznie.

I. j. od 15 do 19 b m. w łącznie, 
do godz. 21. a W ielka Sobotę, t. j. 
20 b. m.. do godz. L8.

Rozszerzenie czasu handiu w 
tygodniu przedśw iąteeznjm  doty­
czę sklepów i w szystkich m iejsc  
zawodowej sprzedażj’ oraz . zakła­
dów fotograficzn ych , fryzjerskich  
i kalotechnicznych.

Zamaskowani bandyci
g r a b i ą  i m o r d u j ą

Ubiegłej nocy zuchwałego napadu 
bandyckiego dokonało czterech za­
maskowanych bandytów pod War- 
sznwą, wo wsi Szamocin, gm. Ja­
błonka na mie- ’,kanie Yoecha Ilals- 
bar.dla Zamaskowani bandyci zmu­
sili groźbą śmierci starą Ualsbnnd- 
(ową, do oświadczenia, że jest obora 
i prosi o pomoc lekarską.

Gdy domownicy, poznając znajo­
my głos, ot worz j-li drzwi—wlargnęli 
bandyci, którzy slcrorj/owawsz.y o- 
bccn.ych, zaiad.au *ydar.idt pienię­

dzy.
Teden ze steroryzowanyćh dal na 

pastnikom 200 zł. Z sąsiedniego po­
koju rozległy się krzyk' właściciela 
mieszkania, Noccha llalsbandtn, w 
odpowiedzi na to, bandyci zasypali 
wołającego, gradem lml rewolweru
wych. Kilka z knl ngodziło Hals- 
bandla ciężko. Wezwany następnie 
lekarz. Pogotowia 11-06-6G przemiótł 
ciężko rannego dn szpitala na C/.y- 
slón, ' '


